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Bombardowanie Lublina w 1944 roku
Nie pamiętam bombardowania Lublina z początku wojny. Dla bezpieczeństwa tata
wywiózł mnie i kuzynkę, która była w ciąży za Kijany, do wsi, która chyba nazywała
się  Nowogród.  Wtedy  gospodarze  komentowali,  że  Lublin  jest  potwornie
zbombardowany,  że  dworzec jest  zbombardowany,  że  dzielnice  są zniszczone.
Bardzo to przeżywałam, ponieważ jako dziecko myślałam, że już do domu nie wrócę,
że mój dom też jest zbombardowany.
Doskonale pamiętam bombardowania Lublina po wyzwoleniu. To były bardzo częste
naloty i bardzo częste ostrzeliwania Lublina. Na obecnym stadionie „Startu” przy
Nowej Drodze stały ruskie działa, katiusze czy zenitówki, jakoś to się tak nazywało.
Był straszny huk, kiedy oni te samoloty, które nadlatywały ostrzeliwali. U nas przy
ulicy Piłsudskiego było to bardzo dobrze słyszalne. Najczęściej były to naloty nocne.
Na balkonie stała syrena i gdy ojciec słyszał jęk nadlatujących samolotów, to włączał
syrenę i wszyscy schodzili do piwnic. Schronu tam nie było. 
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